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	Spotkanie formacyjne UKCHS – luty 2022
Temat: Ucieczki



,, Z tej właśnie przyczyny przypominam ci, abyś rozpalił na nowo charyzmat Boży, który jest w tobie przez nałożenie moich rąk. Albowiem nie dał nam Bóg ducha bojaźni, ale mocy i miłości, i trzeźwego myślenia. Nie wstydź się zatem świadectwa Pana naszego ani mnie, Jego więźnia, lecz weź udział w trudach i przeciwnościach znoszonych dla Ewangelii według mocy Boga!” (2 Tm 1,6-8)
,,Meandry życia ludzkiego gmatwają relacje z Panem. Pojawia się wtedy albo kryzys, a w konsekwencji balansowanie na krawędzi zdrady, albo zaniedbania, które także niepokoją sumienie. Można jednak wybrać inną drogę, pozornie bezpieczną, która przez pewien czas wydaje się skuteczna. Jest to ucieczka od maksymalizmu w jego pozory.
UCIECZKI OD MAKSYMALIZMY KAPŁAŃSKIEGO:

· UCIECZKA W ,,LITERĘ” – jest przeważnie skutecznym mechanizmem obronnym. Człowiek łatwo się usprawiedliwia: przecież się modlę. W życiu kapłańskim ucieczka w literę może mieć różne formy. Między innymi przejawia się to w ,,zaliczaniu” brewiarza bez wewnętrznego zaangażowania, w braku ambicji 
w doskonaleniu modlitwy, w unikaniu modlitw spontanicznych, trzymaniu się jedynie modlitwy ,,regułkowych”. Ciągłe stawianie sobie wymagań jest najlepszym sposobem, aby nie uciekać w ,,literę”, ale dbać o ducha modlitwy

· NOTORYCZNE DYSPENSOWANIE SIĘ – jednym ze sposobów ucieczki przed stawianiem sobie wymagań w życiu duchowym, w tym i modlitewnym, jest nieuzasadnione dyspensowanie się od różnych obowiązków i działań. Często dyspensujemy się pod pretekstem braku czasu, zmęczenia, ,,ciągłego siedzenia w kościele”, porównań z innymi osobami. Każda taka ,,dyspensa” jest w pewnym sensie niebezpiecznym pretekstem, a nadużywana może stać się formą ucieczki od obowiązków kapłańskich. Trzeba też zobaczyć czy przypadkiem ciągłe dyspensowanie się od modlitwy nie jest formą ucieczki od problemów własnej tożsamości.
· SYNDROM BRAKU CZASU – to choroba naszych czasów. Dla życia kapłańskiego to często doskonały pretekst do ucieczki przed stawianiem sobie wymagań na polu modlitewnym. Ta forma ucieczki może prowadzić do lenistwa, pośpiechu, bezmyślności, rutyny. Ta forma ucieczki prowadzi również do spadku jakości spotkań kapłana z wiernymi
· AKTYWIZM USPOKAJAJĄCY SUMIENIE – bycie duszpasterzem aktywistą sprawia, że wierni widzą księdza jedynie jako osobę organizującą świetne imprezy, nabożeństwa czy wyjazdy. Podziw dla niego jest często zgubny, bowiem zaczyna on wierzyć, że ,,akcja” jest symbolem dobrej jakości kapłaństwa. 
W rezultacie może to prowadzić do zaniku motywacji do modlitwy. Nadmierny aktywizm wytwarza także pewnego rodzaju niepokój, który w konsekwencji nie pozwala na głęboką refleksję nad sobą. Życie nadaktywne niesie ze sobą duże zmęczenie, które odbija się na jakości życia wewnętrznego

Zaniedbania, kryzysy i ucieczki przychodzą na każdego człowieka, także na księdza. Nie oznacza to jednak skazania na porażkę w walce z nimi. Potrzeba determinacji i chęci przemiany siebie: swojego myślenia, wartościowania czy dokonywania wyborów. A to już jest nic innego, jak osobista filozofia życia oparta na chrześcijańskiej miłości”
(Bp Janusz Mastalski – Modlitwa kapłańska)

PYTANIA DO DZIELENIA SIĘ:

· Czy odkrywam w swoim życiu pokusę ucieczki?
· Jakie formy ucieczki zauważam w moim życiu kapłańskim?
· Jak przezwyciężam pokusę ucieczki?
